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resja nie może ujść bezkarnie 


Komisja regulaminowa przystapiła do pracy 


MOSKWA (PAP). W tygodniowym 
przeglądzie międzyn: do „Prawdy“ 
znajdujemy nastepujące uwagi o zebra- 
niach konferencii pokojowej w Paryżu: 
„Zadna agresja nie może ujść bezkarnie. 
Państwa, które były sojusznikami Niemiec 
hitlerowskich, ponoszą odpowiedzialność za 
ich agresję. Niemniej jednak fakt, iż pań 
stwa te pomogły narodom w ich walce z 
Niemcami hitlerowskimi i weszły na drogę 
reform demokratycznych, umożliwia i poz 
wala na to, by państwa „wyrównały uczy- 
nione przez nie szkody nie całkowicie, lecz 
częściowo. Nie należy przy tym wywierać 
presji na życie gospodarcze tych państw. 
Sens umowy uchwalonej na konferencji 
krymskiej polega na tym. aby po 1) znisz 
czyć w państwach b. satelitów Niemiec hi 
tlerowskich wszystkie pozostałości hitleryz 
mu, po 2) współdziałalność w ich demokra 
tvzacji. Wielka praca wykonana przez ra 
de ministrów spraw zagranicznych ułatwia 
w znacznym stopniu realizację zadań sto 
jących przed konferencją pokojową. Do- 
świadczenia z poprzedniej działalności ra 
dy ministrów spraw zagranicznych świad 
czą 0 pomyślnym przezwycieżeniu znacz- 
nych ' trudności. Jednak te doświadczenia 
uporczywie przypominają o pewnych pró- 
bach pewnych kół reakcyjnych, zmierzają 
cych do zerwamia pracy nad ustaleniem po 
koju i bezpieczeństwa. Nie napróżno nie 
które zagraniczne organa prasowe cdźwier 
ciadlające poglądy kół reakcyjnych w cza 
się konferencji pokojowej niechętnym zrze- 
dzeniem i insynnuacjami usiłują podważyć 
uchwały rady ministrów spraw zagranicz 
nych. „Daily Telegraph" próbuje oszkalo 
wać prace rady ministrów spraw zagranicz 
nych oświadczając. iż „wynik pracy nie 
wzbudza zaufania”. Dziennik ten dochodzi 
de tak niesłychanego wniosku. że „trakta 
tów nie można uważać za krok na drodze 
do pokoju“. 

Świadczy to o tym, że reakcja poniosła 
porażkę, ale nie złożyła broni. Niesłuszną 
byłaby myśl, że konferencja pokojowa nie 
napotka na trudności w swych „pracach. 
Trudności te można było zauważyć już pod 
czas pierwszych dni prac konferencji. Wy 
starczy wspomnieć wystąpienie australij 
skiego ministra spraw zagranicznych pod 
czas plenarnegn posiedzenia konferencji, 
jego uporczywe próby doprowadzenia do 


Strefa sowiecka widziana okiem Anglika 


BERLIN (ZAP). — Angliey, którzy do 
tychczas — jak sami mówią — nie wiedzą 
jeszcze, jaką stosować polityke w swojej 
strefle okupacyjnej w Niemczech, zazdros- 
nym okiem. przygladaja sie życiu gospodar 
czemu strefy sowieckiej, zorganizowanemu 
tak, aby do niego nie tylko nie dopłacać, 
sekretarz generalny Światowej Fedenracji 


rewizji uchwał rady ministrów spraw za 
granicznych, jego zaciekłe ataki przeciwko 
wnioskowi, aby uchwały konferencji przyj 
mowane były wiekszością 2/3 głosów i jego 
podejrzaną arytmetyke, przy której pomo 
cy usiłuje skłócić PAY blok państw. 


PARYŻ, 5.8. — Komisja regulaminowa 
ma zebrać sie w dniu dzisiejszym o godz. 


IQ-eq by uaradzić się nad wyborem sposo: 
bu głosowania. 

Według projektów wniesionych przez de- 
legatów większości państw wszystkich u- 
chwały przechodzić winny większością 2/8 
głosów. Niektóre państwa sprzeciwiły się 
tej koncepcji. Wielka Brytania staneła na 
stanowisku, że jedynie cześć uchwał winna 
przechodzić większością głosów. 


Koszty konferencji pokojowej 


PARYŻ (PAP). — Francję, jako gospo 
darza „konferencji pokojowej, nie mało kosz 
tuje jej organizacja. Miliony franków 1 
setki lysięcy funtów szterlingów poch!nane 
ły same tylko przygotowania. Prócz tego 
obsłużenie konferencji w Pałacu Luksem- 
burskim kosztuje Francje miliony franków 
dziennie. Przystosowanie Pałacu Luksem- 
burskiego do potrzeb konferencji kosztowa 
ło 18 milionów franków, instalacja syste 
mu telefonów — 25500 funtów szterlingów, 
studia radiowe i radiofonizacja gmachu — 
31500 funtów szt., najróżniejsze urządzenia 
topograficzne — 22000 funtów. Dzienny wy 
datek miliona franków na koszty bieżące. 
można zrozumieć, jeśli weźmie się pod uwa 


ge ogromny sztab urzędujący w Pałacu 
Luksemburskim. Urzęduje tam 500 wysoko 
wykwalifikowanych specjalistów. Jest to 
personel radiowy. sekretariat, organizacja. 
200 szoferów czeka na podwórcu pałaco 
wym nie tylko na każde skinienie, «le i na 
każde zawołanie megafonu. 10 telefomistów 
obsługuje 80 linii telefonicznych, łączących 
delegatów z ich hotelami, a prócz'tego całe 
setki stenografów i personel całych dru- 
karń. Wszyscy oni zdała od zgiełku kon 
ferencji pracują nad uwiecznieniem wysił 
ków codziennej pracy konferencji, ułatwia 
ją ich bieżące prace. Zrobione zostało wszy 
o aby maszyneria konferencji pracowa 
ła idealnie, ale kosztuje to miliony. 


Anglicy we'da w glab Iranu 


tyiko w wyjątkowych okolicznościach 


TEHERAN, 5.8. — W związku z wysla- 
niem wojsk brytyjskich do jednego z por- 
tów perskich, premier rządu perskiego zło- 
żył oświadczenie Ww którym stwierdza mie- 
dzy innymi, że Iran nie zgodzi się nigdy aa 
interwencję jakiegokolwiek państwa w je- 
go sprawy wewnetrzne. Przechodząc do omó 
wienia polityki zagranicznej Persji pre- 
mier stwierdził, że podstawą jej są przy- 
jazne stosunki ze wszystkimi państwami a 
w szczególności z Wielką Brytanią, Związ- 
kiem Radzieckim i Stanami Zjednoczony- 
mi. Fundamentem jednak polityki Iranu 
jest Karta Narodów Zjednoczonych i jej 
postanowienia odnośnie niepodległości Ira- 
nu..Rząd perski stać będzie twardo na tym 
stanowisku. 


ale by wyciągnąć należne odszkodowania z 
Niemiec. 

Korespondenci angielscy, którzy zwiedzi 
li strefę sowiecką. w sprawozdaniach swo- 
ich cytowanych obecnie przez źródła rosyj- 
skie wysuwaja na czoło powiedzenie min. 
Mołotowa, że „Niemcy muszą mieć możność 
pełnego rozwoju pokojowego przemysłu” i 


Francuski pian w sprawie 
zagziebia Ruhry 


LONDYN (PAP). — Agencja Reutera da 
nosi, że Francja skłonna byłaby odstąpić 
od swego żądania politycznego oderwania 
Zagłębia Ruhry od reszty Niemiec, pod tym 
warunkiem, że zostanie jej odnowiednia za 
gwarantowane. iż w pewnych sprawach be 
dą decydować tylko władze międzynarodó 
wej komisji, ustanowionej dla kontroli całe 
go obszaru. Podobno rzeczoznawcy francus 
cy opracowali szczegółowy plan. w którym 
określają czynniki władzy tej komisji. 
Zgodnie z tym planem miałaby ona korzy 
stać z całkowitej swobody w dziedzinie fi 
nansów, kontroli handlu zewnętrznego, kon 
troli policji niemieckiej. miałaby wreszcie 
powołać policje międzynarodową. Zagłębie 
Ruhry byłoby oddziełone od Niemiec ba 
rierą celną, jednakże bez specjalnych cpłat 
celnych. Handel z resztą Niemiec byłby zu 


nie wołny. Zabreniony jednak byłby. 


wwóz pewnych surowców, co miałoby na ce 
iu zabezpieczenie przed wszelkimi próbami 

udowy przemysłu zbrojeniowego. Komi 
eja miałaby wpływ na finanse. Cały ten 
odsłania nieufnąćć. Eranoji wobęc każ 


dego ewemtualnego a niemieckiego. 
Chociaż zatwierdzeni przez tę komisje u- 
rzędnicy niemieccy pracowaliby w ramach 
niemieckich, w praktyce jednak plan ten 
usuwa wszelką możliwość jakiejkolwiek 
kontroli rządu niemieckiego nad życiem 
Zagłębia Ruhry. Administracyjnie odeięte 
Zagłębie Ruhry pozostałoby ekonomicznie 
związane z resztą Niemiec. Te rzeczywiście 
profilaktyczne środki, mające na celu u- 
niemożliwienie niemcom nadużyć, charak 
teryzują role komisji, która przez swoją 
ścisłą kontrolę mogłaby jednocześnie stać 
się czynnikiem skutecznie nadzorującym ca 
ły niemiecki przemygł. 


- L. SAILLANT W DRODZE 
DO.POLSKI 


LONDYN, 5.8. — Z Paryża donoszą, że 
sekretarz generalny Światowej Federacji 


Związków Zawodowych Louis Saillant opu- 
ścił już Paryż udając się w drogę do Pol- 


ski, 


W odpowiedzi na to oświadczenie rząd 
Wielkiej Brytanii stwierdził, że wojska 
brytyjskie mogły by wejść w głąb teryto- 
rium Iranu tylko w wyjątkowych okolicz- 


nościach. 
— | p — 


TRAKTATY HANDLOWE 


SOFIA, 5.8. — Bułgarskie ministerstwo 
handlu ogłosiło urzędowy komunikat o za- 
warciu traktatu handlowego z Czechosło- 
wacją. 

x 

BELGRAD, 5.8. — Rząd jugosłowiański 
ogłosił, że w dniu wczorajszym został pod- 
pisany w Belgradzie układ handlowy ho- 
lendersko jugosłowiański. 


w świetle tego powiedzenia stwierdzają, że 
już na wiosnę 1946 roku w etrefie sowiec- 
kiej było czynnych 26.000 fabryk i warsz- 
tatów. W Turyngii 96 proc. przemysłu 
przedwojennego pracuje na pełnych obro- 
tach. W Saksonii z ok. 3.000 fabryk 2.600 zo- 
stało uruchomionych. Wydobycie węgla 
brunatnego osiągneło niemal produkcję 
przedwojenną, a węgla kamiennego 60 proc. 

Korespodenci angielscy musieli przy2- 
nać, że jakkolwiek w strefie sowieckiej nie 
ma nadmiaru żywności, to jednak wszyscy 
mieszkańcy żywność tę mają. Praca, którą 
wykonano, jest olbrzymia. Wypełnia sie 
wskazamia poczdamskie oraz wolę narodu 
niemieckiego, wyrażoną w referendum. w 
którym 77 proc. ludności wypowiedziało się 
za upaństwowieniem przemysłu. Usuniecie 
hitlerowców z wszystkich przedsiębiorstw 
stało się przyczyną wielkiego rozwoju ży- 
cia gospodarczego. Korespondenci angiels- 
cy patrzą na wyniki pracy strefy sowiec- 
kiej nabrali przekonania. że Niemcy można 
przerobić w państwo demokratyczne o prze 
myśle, pracującym dla pokoju. 

Treść tych sprawozdań podajemy wedlug 
źródeł ĘĄ 


PORTUGALIA CHCE NALEŻEĆ 
DO ONZ 


WASZYNGTON, 5.8. — Ambasador por- 
tugalski w Waszyngtonie oświadczył ofi- 
cjalnie, że Portugalia dokonała w ostatnich 
dnia formalnego zgłoszenia do Organizacji 


„Narodów Zjednoczonych, - 


Rok Il. 


Poczdam-Paryż 


Rok temu toczyły sie w Poczdamie roz- 
mowy, które miały zadecydować o losie Nie 
miec. Przypominamy sobie dokładnie, z ja- 
kim napięciem śledził cały świat przebieg 
tych rozmów. Pamietamy dobrze, jak 
szczupłe były informacje na temat rozmów 
poczdamskich, jak prasa światowa dener- 
wowała się, że znany jest jadłospis z liez- 
nych przyjęć, wówczas odbywanych, a 
nieznany jest zupełnie plan rozmów poli- 
tycznych, i gospodarczych, prowadzonych 
przez kierowników trzech mocarstw. To też 
z prawdziwą ulgą przeczytaliśmy dnia 
2.VIII.1945 ostateczny komunikat, uzgod- 
niony przez trzy mocarstwa. Ten komuni- 
kat, tzw. poczdamski, stanowi niejako pod 
stawe kształtowania przyszłych Niemiec i 
to zarówno w czasie trwania okupacji jak 
i po jej zakończeniu. Komunikat poczdam- 
ski ożywiony był wówczas checią zupełnego 
obezwładnienia Niemiec. Te plany widać w 
kazdym zdaniu komunikatu. 

A jednak Niemcy pozostały w dalszym 
ciągu najgrożniejszym niebezpieczeństwem 
europejskim. Tak sie dziwnie składa, że w 
rok po ogłoszeniu komunikatu poczdam- 
skiego zbiera się konferencja pokojowa w 
Paryżu. Celem tej konferencji jest wpraw- 
dzie zawarcie traktatów pokojwych z tzw. 
satelitami osiowymi, ale zasadniczym tłem 
konferencji paryskiej jest zagadnienie nie- 
mieckie. Wypływa ono na stół obrad pary- 
skich przy każdej okazji. Bo wszystko, o 
czym sie w Paryżu mówi, wiąże się z zagad 
nieniem niemieckim, a ściślej mówiąc — z 
niebezpieczestwem niemieckim. 

Na tle niebezpieczeństwa niemieckiego, 
unoszącego sie nad stołem obrad pary- 
skich, zarysowuje się wyraźnie podział 
państw na te, które chcą w pełni utrzymać 
1 wykonać postanowienia poczdamskie, 
oraz na drugą grupę państw, które „pragną 
rewizji Poczdamu. Żądania rewizji Pocz- 
damu pojawiają si e głównie w. Anglii, 
jakkolwiek nie brak ich też i w Sta- 
nach Zjednoczonych. Rosja pragnie bez- 
względnego utrzymania postanowień pocz- 
damskich .Co wiecej, Rosja pragnie pełne- 
go ich wykonania. Mowa min. Mołotowa 
wskazuje wyraźnie na to, że Rosja zarzuca 
Anglii i Stanom Zjednoczonym nierespek- 
towanie i niewykonywanie uchwał pocz- 
damskich. Dyskusja na ten temat dopiero 
się rozpoczyna. Jest to jednak dyskusja o 
charakterze najbardziej życiowym dla ign- 
teresów Polski. Dlatego konferencje pary- 
ską musi każdy Połak śledzić tak uważnie, 
jakby na niej ważyły się losy istotnych in- 
teresów Polski. W gruncie rzeczy tak jest. 

Patrząc generalnie na linie polityczną 
Poczdam — Paryż nie sposób pominąć mil- 
czeniem stanowiska prasy niemieckiej. 
Odzwierciedla ona przeważnie punkt wi- 
dzenia: poszczególnych mocarstw. okupują- 
pych Niemcy. Niemniej jednak mimo róż- 
nicy między poszczególnymi strefami oku- 
nacyjnymi jest pewna liczba zdań zbież- 
nych w całej prasie niemieckiej. 

Ta zbieżność występuje przede wszystkim 
w domaganiu się traktowania Niemiec jako 
naństwa jednego i jednolitego. Koneae- 
kwencją tego jest domaganie sie utworzenia 
centralnych władz niemieckich. Dalej 
wspólnym żądaniem całej prasy niemiec- 
kiej jest dążenie do podniesienia prodnkcji 
przemysłowej w Niemczech. Wreszcie 
zwarte wspólne dążenie prasy niemieckiej 
wyraża się w programie samowystarcza!- 
ności Niemiec pod. wzgledem żywnościo- 
wym. 

Natomiast wspólne milczenie prasy nie- 
mieckiej wyraża się w tym, że wszystkie 
postanowienia poczdamskie, które mają 
ostatecznie zniszczyć militaryzm niem'ec- 
ki i pruskiego ducha agresji, nie są już ohec 
nie ani dyskutowane, ani w ogóle uwzelęd- 
niane. Niemcy chcą wyciagnąć z Poczdamu 
i z Paryża tylko to, co jest dla nich ko- 
rzystne w tej chwili i co niesie w sobie za- 
datki pomyślnego rozwoju Niemiec w przy- 
szłości. Jest to objaw zupełnie naturalny. 

, Rzeczą Narodów Zjednoczonych jest 


objaw ten śledzić i odpowiednio paraliżo- 
wać. 


Zza; Porehski. 


FIERLINGER PRZYJĄŁ 
POLSKIEGO CHARGE 
| D'AFFAIRES" 


PRAGA, 5.8. — Z Pragi donoszą, że wice- 
premier rządu czeskiego Zdenek Fierlin= 
ger przyjął w dniu wczorajszym polskiega 
charge d'affaires dra Staniewicza. 

czasie rozmowy poruszano tematy) 
związane " certokształtem stosunków 


dzy, Polską a Uzechosłowacja, _-- 


„mi, 
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U 
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MOSKWA (PAP). — „Trud“ zamiesz- 
cza pod powyższym tytułem obszerny ar- 
tykuł pióra Aleksandrowej, w którym czy- 
tamy m. in.: „Na południu Persji znajdują 
się tereny naftowe, eksploatowane przez 
anglo-irańskie towarzystwo naftowe. Jest 
to jeden z największych ma świecie kombi- 
natów naftowych, posiadający własne ru- 
rociągi naftowe, okręty dla transportu naf- 
ty, lotniska, samoloty, stacje radiowe, ko- 
leje żelazne, a nawet.., własną policję. Ga- 
zety irańskie nie bez podstaw nazywają 
„państwo w państwie“ ten poteżny ; niez 
wykle dochodowy koncern, który w roku 
1945 wydobył 17 milionów ton nafty. Na te- 
renie całego Iranu rozrzucone są stacje ben 
zyncwe i składy „Anglo-Iranu'. We wszyst 
kich większych miastach znajdują się jego 


- oddziały. Gesta sieć tych oddziałów stamo- 


wi jedną z najpoważniejszych pozycji ekv- 
uomicznych i politycznych kapitału angiel- 
skiego w Iranie. 

Około 100 tysięcy. robotników irańskich 
pracuje dla koncernu. Nędzny, niewolnirzy 
poziom ich życia oddawna już stał sie w 
Iranie tajemnicą publiczną. Niedąwny 
strajk powszechny (od 14 do 16 lipca) ro- 
botników wszystkich przedsiebiorstw njaw- 
nił całą głębie konfliktów między właści- 
cielami kopalni a robotnikami. Strajkują- 
cy domagali się natychmiastowej interwen 
cji władz wewnetrznych Iranu, likwidacji 
działalności politycznej koncernu, prze- 
kształcenia towarzystwa w przedsiębiorst- 
wo o charakterze wyłącznie komercyjnym 
oraz polepszenia sytuacji robotników. 

Jak opowiadają naceczni świadkowie — 
robotnicy irańscy pracujący w kopalniach 
nafty żyją w warunkach opłakanych. Otrzy 
mują oni najniższe pensje wśród robotni- 
ków przemysłu irańskiego. O ubezpiecze- 
niach społecznych można tylko marzyć. 
Człowieka, który pracuje przez kilka lat w 
przedsiębiorstwach anglo-irańskiego towa- 
rzystwa i utracił zdolność do pracy wy- 
rznea sie po nrostn na ulicę. | 

Dlatego też spodziewając się zorganizo- 
wanego oporu robotników, dyrekcja kopalń 
przy pomocy policji i władz miejscowych 
stosowała wszelkie kroki celem zdnszenia 
wszelkiego ruchu demokratycznego, a 
szczególnie usiłowała i usiłuje nie dopus- 
cić do utworzenia związków zawodowych. 

Pismo opisuje szereg wielkich strajków 
protestacyjnych przeciwko nueiskowi ze 


EPE aO 
Dymitrow o traktacie 
pokojowym z Bułgaria 


SOFIA (PAP). — Przewodniczący cen- 
tralnego komitetu bułgarskiej partii ko- 
munistycznej, Dymitrow, w artykule, któ- 
ry ukazał się w „Robotniczeskie Dielo“ 
stwierdza, że Bulgaria na konferencji poko- 
jowej powinna być traktowana jako pai- 
stwo uczestniczące w wojnie przeciwko 
Niemcom hitlerowskim, a nie jako satelitu 
Niemiec. Żądamia terytorialne i reparacyj- 
me Grecji powinny być stanowczo odrzuco- 
ne. Dymitrow pisze: „Musimy dobitnie wy- 
kazać kołom miarodajnym, że prawa nowej 
demokratycznej Bułgarii do wyjścia na ino 
rze Egejskie muszą być uznane, co raz na 
zawsze rozwiąże zagadnienie zachodniej 
Tracji". 


Todeusz Kkwaśnśsew <kś 


Horst Wessel-luied, jak za dobrych 
czasów 


Wagony. którymi repatriowani są niem- 
cy z Polski pokryte są hasłami odwetowy- 
mi i napisami w rodzaju „wrócimy!“ itp. 
Istną rewoltę wywołało zarządzenie Angli- 
ków o wysiedleniu 14 domów w Hambur- 
gu. Kilkudziesieciotysięczny tłum niemców, 
zebrany przed ratuszem. głośno protesto- 
wał przeciwko temu zarządzeniu. Wznoszo- 
no okrzyki: „precz z okupantami z Nie- 
miee!*, śpiewano „Deutschland ueber alles 
i „Horst Wessel-Lied"', a władze bryty.- 
skie... nie interweniowały. Co więcej — Je- 
den z wyższych oficerów angielskich, na 
uspokojenie manifestantów oświadczył, że 
zarządzenie to będzie aktualne dopiero za 
rok. 

4. „Farkenindustrie* — symbol odradza- 
jacego się niemieckiego przemysłu l poten- 
cjału gospodarczego. To czwarte „F“ wyma 
galo by osobnego omówienia. Jest bowiem 
bardzo obszerne i bardzo delikatne zara- 
zem, lecz niewątpliwie najważniejsze. 

Z przebogatej dziedziny kilka symptoma- 
tvcznych faktów: l 

Głośne zarządzenie amerykańskiego ge- 
nerala Luciusa Clay'a, o wstrzymaniu dal- 
szego demontażu fabryk niemieckich, wy- 
daje już pożądane przez niemców owoce. 
Przemysł niemiecki: szybko się: odradza. 


Groźna międzynarodówka 


Po pierwszej wojnie światowej, kiuczo- 
wymi pozycjami miemieckiego przemysłu 
był Krupp i Farbkerindustrie, była OD 
kapitalistów angielskich i amerykańsLich 

italistami miemieckimi, którą wcale nia 


Az 2 2 


„GŁOS NARODU", 6 sierpnia 1946 r. 


Panstwo naftowe w południowej Persji 


strony administracji — jak strajk w Aba- 
danie, strajk w Aga-Dżari, w czasie które- 
go administracja pozbawiła robotników 
wody i żywności. Strajk ten wzmocnił so- 
lidarność w całym kraju i po 14 dniach za- 
kończył sie zwycięstwem robotników. 

„Ostatnie wystąpienia — pisze „Trud“ 
zdemaskowały ostatecznie niezbyt powab- 
ną rolę anglo-irańskiego towarzystwa naf- 
towego nie tylko na terenie własnego „gos- 
podarstwa naftowego“ ale na terenie całe- 
go kraju“. 

Gazeta „Zafar“ donosi, że szeikowie a- 
rabscy otrzymali od wywiadu angielskie- 
go po 50 tysięcy alów na osobę na wydatki 
związane z walką przeciwko organizacjom 
demokratycznym i robotniczym. 

Według danych ogłoszonych w gazecie 


Rachbar towarzystwo wyasygnowało œl- 
brzymią sumę swojemu wydziałowi poli- 
tycznemu i konsulowi angielskiemu w He- 
remszehr w celu sfinansowania akcji prze- 
ciwko zwiążkom zawodowym. Szeroko wy- 
korzystywane są środki kasy kompanii, a- 
genci judzą elementy reakcyjne, nama- 
wiając je do dywersji i napaści na akty- 
wistów robotniczych. 

Agenci kompanii przebrani w odzież tu- 
bylców i mówiący po arabsku, niejedno- 
krotnie podjudzali pracowników do wypa- 
dów antyrobotniczych. 

Polityka eksploatacji i dyskryminacji 
robotników irańskich prowadzona przez 
koncern angielski wywołuje liczne prote- 
sty ze strony postepowej opinii społecznej 
Iranu. (w.) 


Skad Churchill zapożyczył 


osławiona „,Zelazną kurtynę”? 


MOSKWA (PAP). — Znany publicysta 
radziecki Zasławski zamieścił w „Praw- 
dzie“ felieton, w którym omawia rodawód 
osławionej „żelaznej kurtyny“, pokutującej 
na łamach prasy zagranicznej w artykułach 
o ZSRR i całej Europie wschodniej. 


„Skąd się wzięły te słowa „żelazna kur- 
tyna“? Klio pierwszy puścił w obieg ten 
oszczerczy termin? — pyta Zasławsk: i na- 
stepnie pisze: 


„Gazety przypisują autorstwo Churchil- 
lowi, To on jakoby pierwszy w swoim osła- 
wionym przemówieniu fultońskim puścił 
w obieg słówko, podchwycone przez stu- 
gęebną prasę antyradziecką. Churchill jest 
bezsprzecznie mistrzem obrazowego stylu, 
a przemówienie w Fulton niewątpliwie hy- 
ło przenikniete wrogością w stosunku do 
ZSRR. Mimo to, chociaż Churchill mówił 
wówczas o „żelaznej kurtynie", nie on jest 
inicjatorem i nie do niego należy prawo 
autorskie. Churchill przywłaszczył sobie 
cudzy zwrot, nie wskazując nazwiska auto- 
na. W ten sposób jest on raczej plagiato- 
rem niż iniejatorem, w każdym razie jest 
jedynie naśladowcą. Słowa o „żelaznej kur- 
tynie* zostały po raz pierwszy użyte przez 
Goebbelsa w jednym z jego ostatnich 
przedśmiertnych artykułów, wydrukowa- 
nych w tygodniku „Das Reich“. Artykuł 
ten był ogloszony 28 lutego 1945 roku i no- 
siłb'tytuł „Rok dwutysieczny*. ChurechimM 
wygłosił swoje przemówienie w Fulton o 
rok później 5 marca 1946 r. Oto równoległe 
cytaty tych dwóch utworów. 


Tekst Godbbelsa brzmi: „Jeśliby naród 
niemiecki złożył broń, to Sowiety okupo- 
wałyby całą wschodnią i południowo- 
wschodnią Europe, jak również większą 
część imperium niemieckiego. Nad tym ol- 
brzymim — jeśli liczyć również Związek Ra 
dziecki, terytorium opadłaby niezwłocznie 
„żelazna kurtyna“. 

Wyjątek z przemówienia Churchilla w 
Fulton ma następujące brzmienie: „Od 
Szczecina na Bałtyku do Triestu na Adria- 


lice starych państw centralnej i wschod- 
niej Europy; Warszawa, Berlin, Praga, 
Wiedeń, Budapeszt, Belgrad, Bukareszt, 
Sofia“. i 

Zbieżność jest tu całkowita — stwierdza 
Ząsławski. Churchill powtórzył słowu Grach 
belsa, który przed wyzionięcięm ducha ".e- 
jako udzielał błogosławieństwa przysziym 
oszczercom antynadzieckim. Wiłaściwego 
autora bezmyślnego i złośliwego wymysłu 
dawno już nie ma. Jego proroctwo nie 
sprawdziło się, ale jego brudna wyabraź- 
mia żyje, a nawet została zaadoptowana 
przez pewnych dziennikarzy“. 


i 
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Wyrok w procesie 
b. ministrów „Protektoratu“ 


PRAGA (PAP). — Czeski Trybunał Na- 
rodowy w Pradze ogłosił wyrok w gło 
śnym procesie przeciwko byłym ministrom 
czeskim w rządzie protektoratu Czech i Mo- 
raw. Były minister rolnictwa Hruby ska- 
zany został na dożywotne ciężkie więzienie, 
b premier profesor uniwersytetu praskie- 
go dr Kreyczy na 25 lat więzienia, b mini- 
ster komunikacji Kamensky ua 5 laż wię- 
zienia, b. minister spraw wewuętrzuych 
Bienert na 3 lata wiezienia, b. miaister 
skarbu dr Kalfus uwolniony został od wi- 
ny i kary. 

Wyrok w procesie przeciwko członkom 
byłego rządu czeskiego z okresu tzw. pro- 
tektoratu Czech | Moraw wywołał porusze- 
nie w czeskiej opinii publicznej. Jak dono- 
si prasą w licznych ośrodkach przemysło- 
wych Czechosłowacji doszło do demonstra- 
cji na znak protestu przeciwko zbyt ni- 
skiemu wymiarowi kary. W zagłebiu we- 
glowym ostrawskim działaczom politycz- 
nym z trudem udało się zlikwidować nie- 
bezpieczne nastroje polityczne. Związek 
partyzantów czeskich przesłał rządowi 
czechosłowackiemu rezolucję, protestującą 
przeciwko łagodnemu wymiarowi kary w 
procesie przeciwko członkom byłego rządu 


protek'toratu, którzy jak wynika z przewodu 


sądowego, są winni śmierci 204.000 osób 
spośród cywilnej ludności czeskiej i 64.000 
żołnierzy armii czeskiej. 


STRAJK SZOFERÓW ONZ 


NOWY JORK (PAP). — Szoferzy za- 
tpudnieni w siedzibie Organizacji Narodów 
Zjednoczonych w Nowym Jorku zorgani- 
zowali 112 godzinny strajk protestacyjny z 
żądaniem poprawy warunków pracy i zwyż- 
ki płacy. 

„Pensja szoferów w ONZ wynosi 160 dola- 
rów miesiecznie. 


Komuniści brytyjscy w sprawie Grecji 


LONDYN (PAP). — Komitet wykonaw- 
czy brytyjskiej partii komunistycznej wy- 
stąpił dnia 2 sierpnia z oświadczeniem w 
sprawie terroru w Grecji i polityki brytyj- 
skiej w stosunku do tego kraju. Stwierdza 
ono, że fale terroru w Grecji budzą prze- 
rażenie Zdaniem komitetu dyktaturą Tsal- 
darisa nie mogłaby realizować tak strasz- 
nej polityki represji, gdyby nie czuła za 
sobą poparcia rządu brytyjskiego. 

Brytyjska partia komunistyczna doma- 
ga się więc natychmiastowego wywarcia 
wpływu na Grecje; aby położono kres ter- 
rorowi, dania do zrozumienia, że tylko 
prawdziwie antyfaszystowskie elementy 
w Grecji mogą liczyć na poparcie demokra 
cji brytyjskiej. 


MOSKWA (PAP). Agencja Tąss donasi 
z Aten, że w Grecji wydano dekret o prze- 
prowadzeniu referendum w dniu 1 wrześwia 
1946 r. Przepisy wykonawcze do dekretu glo 
szą, że każdy głosujący otrzyma 2 kartki. 
Na jednej z nich bedzie napis „Król Jerzy“, 
a druga bedzie biała. Pracownicy państwo- 
wi będą głosować za okazaniem specjalnych 
zaświadczeń służbowych, bez wzgledu na 


tyku opadła na kontynent „żelazna kurty-: to, czy ich nazwiska figurują w listach wy- 


na“. Za tą linią znajdują się wszystkie sto- 


Piec E wygrało wofnę — 
pieć F przerywa.. pokój 


została naruszona przez drugą wojnę świa- 
tową — lecz przeciwnie — znącznie się 
wzmocniła. Wiemy o kapitałach lokowa- 
nych po tamtej stronie oceanu przez nie- 
mieckich rekinów przemysłu i wiemy 6 
tym. że mają one służyć nie do zabezpiecze- 
nia ich przyszłości, lecz do odbudowy prze- 
mysłu niemieckiego. 

„Chicago Sun* podaje rewęlacyjne wypo- 
wiedzi swego korespondenta. Johnsona, ze- 
brane w Duesseldorfie, na temat zamierzeń 
przemysłowych w Niemczech. Johnson do- 
wiedział się tam od wysoko postawionego 
przedstawiciela władz angielskich, (w cza- 
sie libacji, mocno zakrapianej whisky). że 
postanowiono wstrzymać wszelkie dostawy 
wegla innym państwom, ażeby dać: moż- 
ność niemcom wykorzystać wszystek wę- 
giel dla wzmożenia produkcji ich przemy- 
słu. Drugi z alianckich urzędników wyja- 
wił. że przemysł niemiecki otrzymuje już 
prawie wszystek węgiel z Ruhry, a do Fran 
cji transportuje się miesięcznie zaledwie 
jednodniową ilość wydobytego węgla. 

Przedstawiciele niemieckiego przemysłu. 
obecnie proponują swoje warunki, które 
— ich zdaniem — przyczyniłyby się do u- 
mocnienia pokaju. I tak np. prezydent 
północno-reńskiej prowincji. Lehr, stanow- 
czo wypowiedział się przeciw poczdamskiej 
deklaracji, starając się przy tym udowod- 
nić aliantom, że należy ciężkiemu przemy- 
słowi niemieckiemu pozwolić na zwiększo- 
nie produkcji, przynajmniej więcej miż 
dwukrotnie od ustanowionych norm. Poza 
tym ciężki przemysł powinien otrzymać 
wyłączne prawo korzystania z niemieckie- 
go węgla. Nie od rzeczy bedzie przypom- 
nieć, że Lehr był jednym z największych 


borczych. Wojsko będzie głosować w swych 


rekinów w niemieckich stalowniach. 


Półwysep hitlerowskich nadziei 

59. Franco — ostoja i nadzieja odbudowy 
niemieckiego faszyzmu. Że tak jest świad- 
czą dokumenty. uiawniające ścisłą wspól- 
pracę dyktatora Hiszpanii z Hitlerem, w 
okresie przed i w czasie wojny. ujawnione 
na procesie norymberskim. a kompromitu- 
jące mocno gen. Franco. O tym świądczy 
też — niezrealizowany plan „Elisabeth“; 
danie schronienia i azylu wybitnym osobi- 
stościom b. Trzeciej Rzeszy, świadczą 
wreszcie — ostatnio ujawnione j z prasy 
już znane, rewelacje na temat niemieckich 
fabryk atomowych w Hiszpanii. 

Oto pobieżnie, bardzo pobieżnie przedsta- 
wione owe pięć „F“. które po sześcioletniej 
morderczej wojnie, wygranej przez alian- 
tów, przyczyniają się do przegrywamia 
przez nich pokoju. 

Niestety, już! 

(W sierpniu ub. roku t. j. w cztery mie- 
siące po zakończeniu wojny. znakomity 
publicysta francuski Louis Marin, ogłosił 
w paryskim „Nation“ artykuł p. t. „Dèja?“ 
(Już?). w którym zapytuje zachodnich so- 
juszników, czy morzem krwi opłacona nau- 
ka dwu wojen światowych ma pójść na 
marne. 

Pisarz francuski przypominając błędy 
popełnione przez aliantów po pierwszej 
wojnie światowej. stwierdza, że „zaprzyjaź- 
nione mocąrstwa nie tylko, że idą tą samą 
drogą co w 1919 r., ale wprost pędzą tym 
szlakiem fatalnym ze zdumiewającą nie- 
świadomością“. Wskazawszy na błedy. 
obecnie przez aliantów popełniame w od- 
niesieniu do Niemców, Marin dochodzi do 
stwierdzenia, że „wszystko się dzieje jak 
niegdyś, jak w roku 1919. Gorzej niż w roku 
1919. Alianci dążą jeszcze szybciej do odbu- 
dowy Niemiec. Już? Tak, niestety, już!“ 


Niemiecka papuga i brzytwa w rękach 
szaleńca 


Bardzo znamiennym jest ostrzeżenie ze 
strony niemieckiogo pisarza, Emila Ludwi- 


oddzialach na podstawie list sporządzonych 
przez wladze wojskowe. Zdaniem kół repu- 


blikańskich te 2 punkty dają możność na- . 


dużyć wyborczych, gdyż pracowniey pań- 
stwowi i wojsko będą mogli głosować po- 
wtórnie w swych okregach wyborczych. 


——-0— a 


EGIPT ŻĄDA POWROTU 
ZABYTKÓW SZTUKI STARO- 
EGIPSKIEJ 


KAIR (RAP). — Jak podaje prasa egip- 
ska. rząd Egiptu ma w najbliższym czasie 
zwrócić się do rady międzysojuszniczej 
kontroli w Berlinie z żądaniem zwrotu 
Egiptowi zabytków sztuki staroegipskiej, 
wywiezionych podstępnie przez „archeolo- 
gów“ niemieckich. którzy uprawiali meto- 
dy naukowe, bardzo zbliżone do przecięt- 
nego „szabru”. W grę wchodzi między in- 
nymi popiersie królowej Nefretete, skra- 
dzione przez niemieckiego „badacza“ w 
1915 roku. Egipt żądał zwrotu tego zabyt- 
ku jeszcze w roku 1928. Obecnie popiersie 
znajduje się w amerykańskiej strefie oku- 
pacyjnej i jest rzekomo przeznaczone do 
wywozu do USA. 


ga, skierowane do Anglo-sasów. Udzielając 
prasie amerykańskiej wywiadu na temat 
perspektyw konferencji pokojowej, pisarz 
niemiecki wyraził obawę, ażeby nie patrak- 
towano jego współrodaków znowu zbyt po... 
wersalsku. Emil Ludwig ostrzega Zachód 
przed złudzeniami, które mogą doprowa- 
dzić do rozczarowań i nowej katąstrofy. 

„Nie wolno — twierdzi on — Niemcom 
ofiarować w prezencie demokracji. Nie be- 
dą wiedziały co z tym zrobić — i użyją jej 
po nrostu dla osłonienia swych nowych 
Pra opona do zamachu na wolność świa- 
a“. 

W czasie wywiadu, Ludwig otworzył 
klatke z papugami i powiedział amerykań- 
skiemu dziennikarzowi: „Widzi pan — pa- 
pugi nle opuszczają klatki — bo tu są pa- 
pugi niemieckie — nie lubią wolności...* 

Niemcy nie lubią wolności ani swojej, 
ani obcej. Nie umieją korzystać z niej, a ich 
dziki instvnkt zaborczy nakazuje im odbie- 
ranie wolności innym. 

„Zebrane tu i przedstawione w bardzo po- 
bieżnym skrócie fakty, to plon — niezupeł- 
ny zresztą, doniesień prasowych z jednego 
dnia, zebranych z kilku zaledwie dzienni- 
ków. Jeżeli zaś uprzytomnimy sobie jak 
mało stosunkowo podaje prasa o tym. co 
dzieje się w Niemczech, wówczas — już na 
podstawie tych skąpych wiadomości, be- 
dziemy mogli wyrobić sobie obraz stale 
grożącego niebezpieczeństwa niemieckiego. 
I to już w niespełna półtora roku po zakoń- 
czeniu wojny. 

Wypowiedź niemca — Emila Ludwiga. 
najlepiej znającego psychikę swego naro- 
du. jest bezsprzecznie godna uwagi i nie 
pozbawiona swoistego ciężaru gatunkowe- 
go. Nie powinna też minąć bez echa. Czas 
też najwyższy, ażeby Angło-sasi zrewido- 


wali i zmienili swoje postępowanie w sto- 


sunku do niemców. Dalsze niedocenianie 1 
bagatelizowanie kwestii niemieckej, t0 


wtykanie „brzytwy do rąk niebezpiecznego - 


szaleńca“, 
Tadeusz Kwaśniewski. 
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Zgodnie z uchwałą Wydziału Światowej Fede- 
racji Zw. Zawodowych oraz Wydziału Wykonaw. 
czego KCZZ odbyła się w wielkiej sali „Domu 
Kultury“ w Kielcach, konferencja delegatów wo. 
jewódzkich Zw. Zaw. mająca na celu omówienie 
najważniejszych zagadnień społecznych i poli- 
tycznych chwili bieżącej, a w szczególności refe- 
rendum i ostatnich wypadków kieleckich. W kon. 
ferencji uczestniczył ob. wicewojewoda Urbano- 
wicz, jako przedstawiciel PPS, sekretarz PPR 
ob. Kalinowski oraz z ramienia KC delegat Zw. 
Zaw. do ONZ ob. Władysław Kuszyk. z 

Witając delegatów ob. Kalinowski podkreślił 
rolę i znaczenie klasy robotniczej w obecnym 
ustroju, w którym jako pełnowartościowy oby- 
watel decyduje o zagadnieniach przemysłu i jego 
losach — robotnik. Niestety robotnik dziś jesz- 
cze nie wykazuje ducha ofensywnego i nie umie 
wydobyć z siebie pełnej inicjatywy. Wypadki 
kieleckie, które są nie tylko sprawą żydowską, gle 
sprawą walki o władzę, wykazały, że kieleckie 
warstwy robotnicze, niestety, potrafiły się za- 
łamać. O braku inicjatywy ze strony robotnika 
świadczy fakt, że dziś jeszcze nieroby i paskarze 
zajmują piękne mieszkania, a robotnik mieszka 
w suterynach; żyto staniało a chleb ciągle jest 
w tej samej cenie... Otóż w te sprawy powinni 
wnikać robotnicy ; współdziałać w likwidowaniu 
tych niesprawiedliwości... Mocno uderzać w pas- 
karzy i instytucje, które wzbogacają się niepraw 
nie, praktycznie oddziaływać na życie, walczyć 
z paskarstwem i nieuczciwością, 

Wicewojewoda Urbanowicz oświadczył, iż PPS 
widzi w ruchu zawodowym swego najlepszego 
sprzymierzeńca. W walce z faszyzmem w pierw 
szym rzędzie idą Związki Zawodowe. Wszędzie, 
gdzie kapitał góruje nad jednostką, tam Związki 
Zawodowe wołają o prawą człowieka. Życie bie- 
gnie przyśpieszonym tempem, a zjazdy nasze i 
spotkania są koniecznością, gdyż dają nam obraz 
tego, co się w międzyczasie stało, 

Okres referendum był dla nas okresem histo. 
rycznym. Z referendum obóz demokratyczny 
wyszedł zwycięsko, a przegrał tylko na jednym 
odcinku — krakowskim. Dążeniem stronnictw 
PPS i PPR jest zacieśnienie stosunków ze 
Związkami Zawodowymi, których autorytet co 
raz bardziej wzrasta na wszystkich szczeblach. 
Wzrasta siła Związków i siła ta zależną jest od 
postawy robotników związkowców. 

Referend 1n. odsłoniło oblicze PSL, które prze- 
szło całkowicie na negację, jak zresztą i Stronnie 
two Pracy. Wykazuję ono jeden plus nad PSL: 
czerpie natchnienie z własnych głów, podczas 
gdy PSL czerpie je z cudzych. Wypadki kie. 
leckie mają ogromne znaczenie ujemne dla całej 
Polski, gdyż odbiły się głośnym echem w całym 
świecie. Wypadki te były przygotowane i miały 
wybuchnąć ziiacznie wcześniej, jeszcze przed re- 
ferendum, —' wybuchły jednak po nim.- Wy- 
padki te rzuciły między innymi światło na za- 
chowanie się naszego kleru. Stronnictwo nasze, 
P"S nie cią nastawienia antyretigijnego — uwa. 
żamy jednak. że religia nie powinna mieszać 
się do polityki, tym bardziej ta religia, która 
potrafiła przystosować się w ciągu wieków do 
wszelkiego rodzaju ustrojów. A my jesteśmy 
w posiadaniu wiadomości, że kler niejednokrot- 
nie politykował z ambon i konfesjonałów prze- 
ciwko tezom, przeciwk« pytaniom referendum. 
Przypomnę wypowiedzi kardynała Hlonda i na. 
szego Biskupa kieleckiego, które spowodowały, 
że nawet zagranica wyraziła zdziwienie z powo- 
du zacofania naszego kleru. Tak wyglądają te 
dwa ośrodki opozycyjne, które stały się oparciem 
reakcji: plebania į PSL. 

Nie jest przypadkiem, że p. Mikołajczyk za. 
kłada protesi „rzeciwko wyn kom referendum — 
ten protest jest potrzebny mocodawcom p. Miko- 
lajczyka. Prognostyk; bowiem zagranicy, co do 
v,xaików referendum były gorsze, niż te jakie 
uzyska! śmy. Kto jest nam bliższy? Jednym 
z zarzutów naszych przeciwników był fakt, że 
Polską dzisiejsza czuje się bliżej Związku ra- 
dzieckiego, «iż Anglii, Chciałbym zapytać, czy 
po analizie faktów i zarządzeń w strefe brytyj- 
skiej, nie mus y dojść do przeświadczenia, że 
Niemcy bliżsi są Anglikom, niż my? Gdy tym- 
czasem Zw. Radziecki nie tylko uczuciowo, ale 
i rzeczowo nastawiony jest na to, ażeby bronić 
interesów Polski. Wracając do wypadków kie- 
leckich muszę stwierdzić, że inicjatywa wyszła 
od podżegaczy. Podżegacze ci niewątpliwie cho_ 
dzą swobodnie po Kielcach. Może któryś z nich 
znajduje się nawet na sali. Zapytuję, czy zgło- 
sił się kto spośród podżegaczy i oświadczył: Zo. 
Stawcie tych ludzi, bo to są tylko narzędzia, bo 
oni wykonali tylko moje połecenia i ja sam by- 
łem rzeczywistym sprawcą. 

Apeluję do was robotnicy: wałczcie z przejae 
wami bezprawia, walczcie z antysemityzmem, 
gdyż te rzeczy są kamieniem grobowym dla Pol, 
ski ludowej. Waszym obowiązkiem jest uświa- 
damianie najszerszych mas, że jedynym wyj- 
Šiem, jedyną drogą dla Polski jest sojusz ze 
Związkiem Radzieckim, Pomyślcie tylko, jak wy- 
giądałaby trzecia wojna? co pozostało by po 
nas? pozostałaby tylko ziemia... Połska jest w 
niebezpieczeństwie, stójcie na straży i czuwajcie, 


Referat delegata Zw. Zaw. do ONZ 
ob. Władysława Kuszyka 


Ażeby znaleźć swoje właściwe miejsce w obec. 
nym etapie o pokój musimy wytworzyć sobie 
obraz całokształtu zagadnień, musimy przepro- 
wadzić analizę tych zagadnień, analizę zagadnień i 
uchwał Komitetu centralnego, a następnie prze- 
Nieść treść tych uchwał do najniższych komórek. 

Pierwszym etapem w linii polityki klasy ro- 
botniczej całego Świata było pokonanie faszyz= 


|= 


mu. Drugim etapem jest budowanie pokoju, 
walką o sam pokój. Obserwując wydarzenia po- 
lityczne na całym Świecie, widzimy tu i ówdzie 
tpór, którego nie było podczas pierwszego etapu, 
sodczas wojny z faszyzmem. Wobec wspólnego 
niebezpieczeństwa, hitleryzmu, wszyscy szli Ta- 
zem — dawni zwolennicy kapitalizmu i imperia- 
lizmu i prawdziwi demokraci. Z ehwilą jednak 
gdy 'niebezpieczeństwo to przestało istnieć, ci 
pierwsi chcieliby w jakiś sposób „hodować“ jesz. 
PA faszyzm, podtrzymać go na wszelki wypa- 
ek. 

Pyqykładem tego jest Hiszpania, przeciąganie 
procesu norymberskiego, polityka angielska na 
Bałkanach — a w Ameryce ciekawy proces 
szturmu trustów kapitalistycznych i aparatu rzą_ 
dowego i odwrotnie szturmu robotniczego na 
kapitalizm, jakiego w okresie wojny nie było. 

Wszystko to jest dowodem, że narastanie sił 
robotniczych zakłóca spokój klasy kapitalistycz- 
nej, 

Z chwilą, gdy zasadniczo faszyzm został poko. 
nany, ida znowu dwie linie generalne: napór Te- 
akcji i walka o prawa robotnicze. 

Obserwując np. proces nerymberski, odnosi się 
wrażenie, że nie sądzi się zbrodniarzy wojen- 
nych, lecz adwrotnie. Reakcja stara się o to, aże. 
by kogoś uratować ną wszelki wypadek. Kla. 
syczny przypadek z interwencją Watykanu w 
sprawie Greisera. Dalej polityka reakcji wobec 


„GŁOS NARODU“, 6 sierpnia 1946 r. 


Nonferencja Wojewódzkiego Aktywu Związków Zawodowych w Kielcach 


saimych Niemiec. Chodziło przecież o to, ażeby 
Niemcom wyrwać kły. Jednakże konsenkwent- 
nie po tej linii idą tylko demokracje śŚwiato- 
we. Reakcja hoduje sobie jeszcze np. w Hisz- 
panii zalążek imperializmu na wszelki wypadek, 
mimo, że zarówno Anglia, jak i Ameryka ma 
dowody działalności współpracy gen. Franco Z 
Hitlerem, jak również tego, że kapitał ; nauko- 
wcy niemieccy pracuja w Hiszpanii. Oczywiście 
państwa demokratyczne dadzą sobie z tym radę. 

Walka o wpływy idzie w skal; swiatowej — 
walka o wpływy i pozycje. Reakcją przegrywa 
ją prawie wszędzie. Musi ustąpić przed sztur- 
mem obozu demokratycznego. Ten szturm obozu 
demokratycznego przeciwko pozostałościom im- 
perializmu i kapitalizmu, musi znaleźć odbicie 
l w naszej wewnętrznej polityce. 

Pokój i standard życiowy — to są jednakowe, 
wspólne pragnienia wszystkich narodów. Prag- 
nienia te muszą znaleźć wyraz w naszych dąże- 
niach, w naszej polityce. 

U nas ną szczęście reakcja nię jest tak silna, 
jak to sobie wyobrażała — zresztą nie jest tak 
silna i w skali światowej. Wyniki referendum — 
to wielki nasz sukces, sukces bloku demokra- 
tycznego. I dlatego reakcja szukała sztucznie 
środka efektu, który miał po:azać jej siłę i tu 
i ówdzie próbowała przy pomocy hanieh"vc' 
bzdur wywołać zamieszanie. Użyła do tego 
średniowiecznych metod — bicia żydów — me- 


O umieszczenie „Panoramy Racławickie; 
w czestochowie 


Ktokolwiek zna historię Częstochowy, ten 
wie, jak wielką rolę odegrała w dziejach miasta 
Wystąwa Częstochowska w r. 1909. Od niej da- 
tuje się rozwój miejscowego przemysłu i niezwy 
kła rozbudowa miasta. 

Sądzić należy, że obecnie organizowana Wy- 
stawa Przemysłowo-Rolnicza też nie przeminie 
bez śladu w dziejach Częstochowy. 

Jak po wystawie w r 1909 pozostały urządzo- 
ne parki z szeregiem pawilonów, tak obecnie na 
placu biskupim w III Alei mają pozostać drew- 
niane zabudowania, przystosowane do użytku 
szerokich mas pątników. 

Chodzi również i o realicję haseł propagando- 
wych Komitetu Organizacyjnego Wystawy. Są to: 
Częstochowa stolicą województwa i Pancrama 
Racławicka w Częstochowie. 

Komitet Wystawy uważając, że ostateczne lo- 
kum Pąnoramy Racławickiej jest obecnie jesz- 
cze nieustałone, że Częstochowa jest miastem 
tok rocznie odwiedzanym przez liczne rzesze p.el 
grzymów, które moglyby tylko tu a nie gdzie 
indziej ową „Panoramę* obejrzeć, co by w pew 
nym znączęniu było realizacją programu uprzy- 
stępniania sztuki szerokim masom — apeluje do 
wszystkich związków, instytucji, zrzeszeń, rad. 
zakładowych, aby występowały z odpowiednimi 
rezolucjami do Prezydium Rady Ministrów w 
omawianej sprawie. Rezolucje należy składać w 


Izbie Przemysłowo-Handlowej, ul. Racławicka 2, 
Dyrekcja Wystawy Przemysłowo-Rolniczej 


pisy do Powia!n=:si Szkoły Rolniczej 

w Lipiu 

Powiatowa Szkołą Rolnicza Żeńska podaje do 
wiadomości, że rozpoczęła już zapisy kandydatek 
na rok bieżący. Szkoła jest typu dwuletniego. 
Obejmuje wykłady następujących przedmiotów: 
Przedmioty ogólne z programı gimnazjalnego, 
rolnictwo, ogrodnictwo, hodowla, krój, szycie i 
gosnefarstwo domowe. 

Warunki przyjęcia wpisowe 100 zł, nauka bez- 
płatna, internat 800 zł miesięcznie albo produkty 
o tejże samej wartości. | 

Uczennice muszą mieć ukończonę lat 16. Po- 
żądane ukończenie 7 oddziałów Szkoły Powszech 
nej. Powinny ze sobą zabrąć: pościel, łyżkę, nóż, 
widelec, kubek, dwie ścierki, dwa fartuchy, dwie 
chusteczki na głowę, obuwie do pracy, grzebień 
i szczoteczkę do zębów. 

Sieroty ; wyjątkowo biedne dziewczęta korzy- 
stają z ulg. Bliższe szczegóły listownie lub 0so- 
biście. 

Do Lipia jedzie się przez Krzepice pow. czę- 
stochowski. Komunikacją autobusow Z Czę. 
stochowy z placu Daszyńskiego, autobus odcho- 
dzi o godz. 4.30 po południu. 


tod. jakich używano niegdyś w Ameryce, usiłu- 
jac odwrócić uwagę kłasy robotniczej od innych 
ważniejszych zagadnień i rzucając im na żer 
hasła lynchu. 

W Polsce w tej: chwili problem żydowski wła- 
ściwie nie istnieje. Wywoływanie go jest tylko 
próbą dywersji Te resztki Żydów, które pozo- 
stały u nas po pogromie hitlerowskim, nie majac 
dla siebie warunków życia, przeważnie opuszcza. 
ja Polskę. Wywoływanie dzisiaj antysemityzmu 


jest zwykłą prowakacją przed konferencją po- 


kojowa, mającą na celu jedynie skompromito- 
wanie nas wobec świata. Atmosfera tego ro- 
dzaju potrzebna jest przede wszystkim wywia- 
dowi niemieckiemu, agentom imperialistycznym 
i niestety pewna część naszego społeczeństwa 
dałą się temu uwieść. Zapytuję was — cośmy 
zrobili, ażeby podnieść świadomość mas robotni- 
czych w fabrykach choćby w tym jednym kie- 
runku. Czy zdajecie sobie sprawę jak bardzo 
szkodzą nam tego rodzaju „antysemityzmy?... 
Jak powinniśmy z tym walczyć. Musimy tu za- 
ostrzyć naszą czujność. Postawić jasno tę spra. 


wę. Obserwować ludzi, którzy samym pozornie 


niewinnym „gadaniem“ powodują ferment. Dla 
wewnętrznych naszych reakcjonistów nie może 
być przejawów litości 

Sytnacja naszą gospodarcza poprawia się krok 
za krokiem. Obserwując i analizując cały ten 
proces gospodarczy widzimy, że idziemy po wła- 
ściwej drodze — į w tym kierunku winniśmy 
również uświadamiać ogół robotników. W jesieni 
będziemy miel; wybory. Pamiętajmy, że tej 
stawki przegrać nie możemy. Tu aktyw nasz i 
wszystkie partie należące do bloku muszą rzucić 
swoje siły dla wyrobienia w masach świadomo. 
ści, że wybory zadecydują o losie klasy robotni- 
czej. Tu nie wolno dopuścić nawet myśli o ja- 
kieikolwiek przegranej. 

Wygramy, odniesiemy zwycięstwo. Zbuduje- 
my nowe demokratyczne państwo, w którym po- 
stawimy klasę robotnicza na tym poziomie, na 
jaki zasługuje i na jakim stać powinna... 

Po referacie wywiązałą się żywa dyskusją na 
temat bolączek i najważniejszych zagadnień ży- 
cia robotników związkowców. 

Całodzienna konferencję zakończono przyję. 
ciem następującej rezolucji: zebrani na zjeździe 
wojewódzkim aktywiści Zw. Zaw. w Kielcach w 
dniu 26 lipca b. r., po wysłuchaniu przemówień, 
postanawiaja pracować w kierunku: 

1) zaostrzenia wałki z faszyzmem i reakcją, 

2) bezwzględnego stosowania sądów doraż- 
nych tam, gdzie mamy do czynienia z przestęp. 
stwem pospolitej zbrodni, gwałtu ; morderstw, 

3) stosowania polityki nacisku na warstwy pa 
sożytnicze, 

4) radykalnej poprawy położenia świata pracy, 

3) osadzenia w obozach elementów szabrowni_ 
czych i aspołecznych, 

6) eczyszczenia aparatu państwowego z ele- 
mentów antydemokraitycznych i nieuczciwych, 

7) kontroli społecznej nad aparatem w prze. 
myśle i zjednoczeniach. 


Likwidaci 


a bandy Warszyca 


Mikoła czyk opiekunem leśnych dywersantów? 


Warszawa (PAP). — Społeczeństwo na 
terenie woj. łódzkiego i sąsiadujących po- 
wiatów województwa kieleckiego oraz poz- 
nańskiego było poruszone od pewnego cza- 
su, powtarzającymi sie rabunkami na ban- 
ki. pociągi. auta i różne instytucje oraz 
towarzyszącymi temu napadami na osoby 
wojskowe i cywilne, 

Władze Bezpieczeństwa, przystępując w 
imię porzadku społecznego, do zlikwidowa- 
nia tego stanu, wykryły i unieszkodliwiły 
szeroko rozgałęzioną organizację rabunko- 
wą pod szumną nazwą „Konspiracyjnego 
Wojska Polskiego — Bory“. na czele której 
stał Sejczyński Stanisław ps. „Warszyc“. 
Celem bamdy. jak wynika z przejętych 
przez Władze Bezpieczeństwa dokumentów, 
była walka z postępem, demokracją i Rzą- 
dem Jedności Narodowej przez dywersje, 
sianie zamętu i prowadzenie wywiadu na- 
użytek zagranicy. W. P. „Bory“ dokonała 
szeregu mordów działaczy «jgmokratycz- 
nych. 

W okresie ad stycznia do czerwca "r. b. 
dokonała 423 napadów. z tego 122 na osoby 
spośród ludności miejscowej. Zamordowa- 
nych zostało około 30 żołnierzy Armii Czer- 
wonej, 21 żołnierzy W. P.. 9 funkcjonariu- 
szy U. B.. 23 pracowników M. O, 17 człon- 
ków PPR-u i 40 bezpartyjnych mieszkań- 
ców miast i wsi. 

Do swoistych „wyczynów“ bandy nale- 
Żą: napad na pociąg Kraków — Poznań w 
dniu 18 lutego r. b, w czasie którego zabi- 
to 10 żołnierzy Armii Czerwonej i jednego 
oficera W. P. oraz napad dokonany w dniu 
19 kwietnia na miasto Radomsko w woj. 
Łódzkim, gdzie bandyci zatakowali w nocy 
mieszkania obywateli w budynku władz 
państwowych. 

Jednym ze źródeł zaopatrzenia bandy by- 
ły napady rabunkowe na kasy Zw. Samo- 
pomocy Chłopskiej. 

Na terenach. na których dokonywano na- 
padów. banda zrabowała łącznie pieniędzy 
na sumę 4.748.670 zł., towarów zaś na sumę 


5.107.800 zł.,.dzieląc się zyskiem między sobą. 

Poza tym, tworząc swój sztab, członkowie 
handy założyli przy nim „Kierownictwo 
Walki z Bezprawiem”. które prowadziło 
antyrządową propagande i kolportowało 
ulotki. 

Jednocześnie z aresztowauiem kierow- 
ctwa Władze Bezpieczeństwa skonfiskowa- 
ły drukarnię, dwa powielacze i maszyna 
do pisania, na których drukowano ulotki. 
Skonfiskawano również radiostację. 

Dochodzenie wykazało. że KPW „Bory“ 
prowadziły rozległą działalność dywersyj- 
no-polityczną, miały łączność z gen. Ander- 
sem i gen. Maczkiem oraz z wybitnymi dzia 
Jaczami PSL. 

„Warszyć* w zeznaniach swych oświad- 
czył, że do PSL-u miał zaufanie, licząc. że 
ono skonsoliduje cały ruch podziemny ce- 
lem wywołania przewrotu w kraju. 

Unieszkodliwiając dalszą działalność ban 
dy „Warszyca*, Władze Bezpieczeństwa 
zlikwidowały magazyny broni. w których 
oprócz różnorodnych środków bojowych, 
skonfiskowano jedno działko p. p.. 18 kara- 
binów maszynowych. 188 zwykłych, 136 au- 
tomatów i t. p. Aresztowano przy współ- 
udziale miejscowej ludności, która wska- 
zywała najgroźniejszych bandytów, około 
100 osób. Oczekują oni teraz wyroku za 
grabieże mienia państwowego i rabunki 
ludności cywilnej. 


x 
Jak donosi „Głos Robotniczy" (Nr. 209, 
str. 3) | 
Organizacja „Warszyca* ściśle koutakto- 
wała z prezesem powiatowego Zarządu P. 
S. L. w Wieluniu — Chwalińskim. któremu 
dostarczano broszury organizacyjne. 
Chwaliński zobowiązał się broszury te 
dostarczyć Mikołajczykowi. Z Mikołajczy- 
klem, Warszyc miał osobiście skantakto- 
wać się za pośrednictwem Chwalińskiego. 


Spotkanie wicepremiena Mikołajczyka, z 


tylko dlatego, że aresztowano najpierw Ki- 
jaka — „Romaszewskiego“, drugiego adiu- 
tanta Warszyca, który bezpośrednio prowa- 
dzil udatne pertraktacje z Chwalińskim. 
a potem i samego Warszyca. 

Warszyc wiele spodziewał się po spotka- 
niu z Mikołajczykiem, gdyż miał dane, aby 
sądzić, że P.S.L. połączy ruch podziemny w 
Polsce pod swoją komendą. 

W toku zeznań ponad wszelką watpli- 
wość ustalono, że kierownictwo „wywiadu 
II k“ usiłowało zbierać informacje wojsko- 
we, celem dostarczenia ich wywiadowi ob- 
cemu. 

Warszyc nawiązał także kontakt z An- 
dersem, łącznikiem był „Zapora* (członek 
K.W.P. „Bory“, zabity w trakcie operacji 
U. B.), który poprzez oficerów Audersa 
przebywających w Krakowie wysłał An- 
dersowi broszury Warszyca p. t. „Co myślą 
ludzie z lasu“ i „Odpowiedź pułkownikowi 
Radosłą wowi'. 

Prywatna korespondencja Warszyca le- 
piej niż oficjalne wydawnictwa obrazuje 
cel „zbrodniczej działalności K.W.P. „Bo- 
Ty. - 

Oto co pisał szef „wywiadu II k“ „Wik- 

tor“, do swojego dowódcy Warszyca, w ii- 
ście tym komunikuje o doręczeniu listu 
Andersowi:; 
„Pan kapitan nie ma pojęcia, jaką burzę 
i Jakie sądy wywołał pan swoimi hasłami. 
Listy znajdują się dziś w Londynie i w tym 
kraju będą opublikowane. Co sie tyczy kon- 
spiracyjnej łączności opowiem ustnie. 

„Sytuacja nle jest lekką. Bo jeżell są 
takle poglądy społeczeństwa, o jakich pa- 
wiadomił pan kapitan w ilście; to my nie 
możemy oddać na zawsze władzy cham- 


stwu'”. 


Jaśniej nie można było napisać. Wszy- 


stkie nawet najbardziej zbrodnicze i zdra- 
dzieckie metody były dla tych bandytów 
dobre, byle by wyrwać władzę z rąk ludu, 


hersztem bandytów mie doszło do skutkuz rąk jak oni mówią „chamstwa“. 
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Jas Ana la JA 44.41--olGA AŚ 
' 


5 
„GŁOS NARODU*, 


6 sierpnia 1946 r. 


Sposoby przyrządzania potraw z produktów UNRRA Zatuute strzały 


(Dokończenie) i 

KONSERWY RYBNE 
| 1. MAKRELE | 

Są to dość duże ryby, podzielone na części. 

1) „Beaver Brand Fancy Anality Mackerel“ 
są przyrządzone w sosie własnym z małym do- 
datkiem soli, mają wyrażny posmak ryby mor- 
skiej. Natomiast 2) „Sea lect Atlantic Macke- 


rel“, są przyrządzone w sosie własnym z dodat- 
kiem soli i oliwy, mają smak łagodny i delikatny. 


2. SARDELE 
1) „Vam Camp's Califernia Pilchards* są to nie 
wielkie rybki, przyrządzone w sosie pomidoro- 
wym z dodatkiem oliwy. Smaczne, bardzo deli- 
katne i ładnie podane. 2) „Portola Steam Willed 
Pilchards* wielkość i przyrządzenie jak poprzed_ 


VI. 


nie o smaku mniej delikatnym. 3) „Eatwell Pil. 


chards* — większe niż poprzednie, dość tłuste, 
podzielone na części i przyrządzone w sosie włas_ 
nym z dodatkiem soli. Mają smak bardzo deli- 
katny. 4) „Avałos California Pilchards* —wya 
gląd jak poprzednich. Przyrządzone w sosie 
własnym z dodatkiem soli i oliwy, Smaczne, 
mniej d.' xatne niż poprzednie, 


3. ŚLEDZIE 


1) „Mountain Spring Brand Herrings*, podzie- 
lone na części, przyrządzone w oliwie, smak de- 
likatny, zbliżony do sardynek, 2) Paramount 
Brand Herrings*", przyrządzone w całości wraz 
z ikrą i mleczem, w sosję własnym. Smak wy- 
rażny śledziowy, jednak nie za słony i nie ostry. 

Wszystkie wyżej wymienione konserwy rybne 
są gotowe do spcżycia na zimno, najlepiej w po- 
staci kanapek na bułce lub chlebie, lub jako do- 
datek do sałatek jarzynowych. Ze względu na 
łagodny smak nadają się również do spożycia dla 
dzieci z wyjątkiem może „Paramount Brand 
Herrings". 


4. ŁUPACZ 


1) „Lily Brand Chicken Haddies*, 2) „Snow. 
flake Brand Chicken Haddies*. Jest to biała 
rybą morska, przypominająca smakiem į Żapa- 
chem dorsza. Przyrządzona w sosie własnym z 
dodatkiem soli. Na zimno nie jest smaczna. 
Nadaje się do spożycia na gorąco, w ostrym so- 
sie, np. biały sos z dodatkiem pieprzu, sos chrza- 
nowy, musztardowy itp. 

Bardzo smaczne są kotlety siekane, które przy 
rządzą się jek kotlety z mięsa mielonego, t. j. 
z dodatkiem bułki i jajka (może być jajko w 
proszku). Można też użyć jako farsz do kule. 
biaki (pierogi drożdżcwe), dodając pieprzu i ja- 
jek na twardo, grubo siekanych. 

Konserwy rybne pod względem zawartości 
białka zwierzęcego i kaloryczności odpowiadają 
mięsu. Konserwy rybne wartością smakową 
znacznie przewyższają konserwy mięsne. 

Należy podkreślić, że po otwarciu puszki za- 
wartość jej powinna być natychmiast zużyta, co 
najwyżej można ją przechować do dnia następ- 
nego (nie dłużej) w chłodnym miejscu, przekła- 
dając z puszki do naczynia szklanego lub porce- 
lanowego 

Jeżeli puszka jest zbombowana, w żadnym wy 


OBWIESZCZENIA URZ 


padku nie nadaje się do użytku, bowiem zatrucia 


nieświeżymi rybami i mięsem są szczególnie cięż 
kie i często śmiertelne. 


VIII PROSZEK CYTRYNOWY 
(Lemon juice powder, synthetic) 
Opakowanie papierowe zawiera 7,43 g proszku 
(na etykiecie deklarowane 7 g). 
Zawartość kwasu 1-askorbowego (witaminy C) 
wynosi około 60 mg w porcji. 


SPOSÓB UŻYCIA: 

Zawartość paczki papierowej rozpuścić w 0,5 
ltr. wody zimnej lub letniej, dodać cukru do 
smaku, około 2 — 3 łyżek stołowych (łyżka = 20 
g cukru) i natychmiast wypić. Dłuższe stanie, 
jak również użycie do sporządzenia napoju wrząt 
ku, a tym bardziej gotowanie go powoduje duże 
straty w zawartości witaminy C. 

Całkowite zapotrzebowanie dzienne dorosłego 
człowieka na witaminę C wynosi: dla mężczyzn 
od 52 do 75 mg, dla kobiet 49 —70 mg. Dawka 
60 mg witaminy C, zawarta w puszce proszku, 
pokrywą zapotrzebowanie dzienne człowieka. 
Jeśli więc dietą nie dostarcza witaminy C w po- 
staci świeżych jarzyn i owoców, należy dzennie 
zużyć całą paczkę proszku. > 

„Jeśli w diecie znajduje się witamina C, ale w 
niedostatecznej ilości, np. w diecie ludzi, korzysta 
jących z t. zw. wyżywienia z kotła, gdzie skut. 


kiem dłuższego cząsu gotowania potraw wystę- 
pują duże straty witaminy C, należy jej brak 


' uzupełnić, stosując odpowiednie dawki preparatu 


syntetycznego, to zmaczy, dzieląc jedną porcję 
proszku na kilka części. 

Szczególnie doniosłe znaczenie ma dostarcze. 
nie właściwej ilości witaminy C ludziom chorym, 
gorączkującym, zwłaszczą przy chorobach za- 
kaźnych. Głównym źródłem witaminy C dla tej 
grupy ludzi, mogłyby być cytryny i pomarańcze, 
w obecnych warunkach całkowicie niedostępne 
dla ogółu społeczeństwa, pozostaje więc, jako je- 
dyne źródło, witamina C syntetyczna, 


VII. PROSZEK WINOGRONOWY 
(Grape beverage powder) 


Jest to p.oszek na lemoniadę o smaku wino- 
gronowym, zawierający syntetyczną witaminę C. 
Puszką ma wagę około 12 oz, czyli 340,2 g. 
A więc w całej puszce byłoby 6,8 g wit., co wy- 
starczyłoby dla 100 osób przy całkowitym braku 
tej witaminy w pożywieniu. 
SPOSÓB UŻYCIA: 

W szklance zimnej lub letniej wody rozpuścić 
1,3 g (na końcu noża) proszku, ocukrzyć, doda- 
jac 25-g (5 płaskich łyżeczek) cukru. Porcja 
taka zawierać będzie 26 mg witaminy C. 

Wskazanie dotyczące zapotrzebowania wita. 
miny C patrz w opisie dla „Lemon juice powder 
synthetic“. 


Wyścia ofiarności 


52.000 zł. zadeklarowano już 


(G) Na odbytym w ub, piątek pod przewod- 
nictwem Wiceprezydenta Miasta ob. Federaka i 
przy udziale Starosty Powiatowego ob. Kaźmier 
czaka zebraniu członków Komitetu Konkursu 
Zespołów Świetlicowych podana została do wia 
domości lista firm, względnie osób, które po- 
śpieszyły zadeklarować kwoty pieniężne na cele 
ufundowania nagród dla zespołów, jakie wezmą 
udział w Konkursie. 


Na czele kroczą Zakłady Chemiczne w Rud- 
nikach, które zadeklarowały 10.000 zł., a prócz 
tego dyrektor tych Zakładów zł. 2000, Huta „Czę 
stochowa* zł. 5000, Zjednoczenie Kopalń Rudy 
Żelaznej zł. 5.000, Ubezpieczalnia Społeczna zł. 
5.000, Fabryka „.Częstochowianka* zł. 4.000, 
Fabryka „Stradom* zł. 3.000, Fabryka „Union 
Textile" zł. 3.000, Dyrektor tejże fabryki ob. 
Jani zł. 2.000, Firma „Ciszewski“ zł. 3.000, Dy- 
rektor tejże firmy ob. inż, Granowski zł. 2.000, 
Fabryka Wózków Dziecinnych „Kon-Kon* zł. 
2.500 i dyrektor tejże fabryki ob, Nowak zł. 500, 
Browar Szwedego zł. 2.000, Fabryka Papieru zł. 
2.000, Odlewnia B-ci Kanczewskich zł. 1.000 
Drukarnia Państwowa Nr; 1 zł. 2.000, Zrzeszenie 
Właścicieli Drukarń w Częstochowie zł. 2.500. 


W tym wyścigu ofiarności nie zabraknie na- 
pewno innych zakładów przemysłowych z tere- 
nu miasta i powiatu, co zresztą pokaże następ- 
na lista, 


Zadeklarowane kwoty należy wpłacać na spec 
jalne konto: „Kom tŚt Zespołu Konkursów Świe 


Nr. Apr. 499/46 r. 


ĘDOWE 


OGŁOSZENIE 


na Konkurs Świetlicowy 


tlicowych" Nr. 281 w Banku „Społem* możliwie w 
czasie jak najwcześniejszym. 

Następne zebranie członków wchodzących w 
skład poszczególnych sekcyj odbędzie się w ga- 
binecie Wiceprezydenta Miasta ob. Federaka w 
środę 7 b. m. o godzinie 17.30, a zebranie ogól- 
ne Komitetu w piątek 9 b. m o tejże godzinie. 


Nocne dyżury aptek 
W tygodniu od dnia 5 do 11 sierpnia b. r. 
dyżurują następujące „apteki: 
B. Frydego, III Aleja 50; J. Pogorzelskiego, 
ulica Narutowicza 44. 


Z Zycia kulturalnego 


Repertuar Teatrów Miejskich 


Sala daża 
Gościnna występy krakowskiego Teatru Miejskiego 
śm. J Slowackiego 
„ICH OWOCH'" 
Komedia R Niewiarowiczą 
7 Ostatnie przedstawienia, 

Dziś w poniedziałek, dnia 5 b. m. o godz. 19.15 
komedia Romana Niewiarowicza „Ich dwóch" w wy- 
konaniu zespołu krakowskiego Teatru Miejskiego jan. 
d. Słowaekiego. Reżyseria dyr. Karbowskiego. 
Obsada stanowią: EH. Jaworska, A. Ślaska, E. Bur- 
natowicz, R. Wroński, J. Ziejewski i A. Zukowski. 

Przedstawienia te (przedostatnie) zostały częściowo 
zakupione przez Wydział Oświaty i Kultury Zarzą- 
du Miejskiego dla pracującej inteligencji. 

Pozostałe bilety do uabyciu w «asie  Leatru od 
Fy 14-ej do rozpoczęcia przedstawień. Tel. kasy 

Sala Kameralna 

Przedstawienia zawieszone. 


Skradziono 
torbą i 


| wraz z pamiątkową 
pieniędzmi 


Detektyw i miłość. 


Przypuśćmy, że jestem kobietą systemu 
dziewiea i przypuśćmy, że o moją rękę po- 
prosił detektyw... 

Wiecie, co bym wtedy zrobił? 

Zignerował bym go pięścią w siekacze 
i na dodatek zrzucił bym go ze schodów | 

Bo sami powiedzcie, milionowa  rzeszo 
moich Czytelników, co to za przyjemneść 
być panią detektywową? 

Podajesz, na przykład, talerz rosołu me- 

'żowi-detektywowi, a on wyciąga z niego 
włos i powiada: w Z i 

— Ten włos należy do znajomej naszej 
kucharki.. Jest to kobieta wysoka, krępa, 
zaliczyć ją można do niskich. Oczy ma bla- 
do-czarne, wypukłe, nieco zapadnięte. Usta 
szerokie. brak dwóch zebów trzonowych, 
język długi cęntkowaty, Kręty, jak wąż 
boa. Włosy rude, własne. ze skłonnośw ą do 
swędzenia i wypadania. Numer obuwia: 42, 
Znak szczególny: brodawka na plerwszej 
krzyżowej i sepleni... i 

No i co z takim zrobić? Wszystko wje! 

Moja kuzynka, Kornelcia, miała wyjść za 
detektywa. u zd 

Bardzo się tym trapiłem, bo strasznie nie 
lubię detektywów, czyli „hintów*, jak to 
sie z hiszpańska mówi. ) : 

Ale na szczeście Kornelcia u'e wyszła za 
detektywa! 

A było to tak: 

Na dwa dni przed ślubem Kornelcia po- 
wiada do narzeczonego-detektywa. 

— Szerlocku Holmesku! (Tak go piesz- 
czotliwie mazywała!) Czy chcesz mi do- 
wieść. że jesteś znakomitym detektywem? 

Szerloczek Holmesek wypiaął godnie na- 
miastkę piersi i rzekł dwornie: 

— Z rozkoszą, światło moich oczu! 

A wtedy Korneleia: 

— Opisz mi, kochanie, osobnika, do które- 
go należy ten czarny włos! 

— Opisać zewnętrznie, czy wewnętrznie? 

— Wewnetrznie, mój ty sokole! 

Detektyw-narzeczony wziął włos w dwa 
palce, podrapał się poważnie w miejsce na 
brode i rzekł: 

— Ten włos należy do łajdaka, czarne- 
go charaktera, demona zmysłów, skąpca, 
ukrytego zbrodniarza. gracza i w ogóle 
premiowanej kanalii!!! 

Kornelcia złapała się za piekną głowę. 

— [ ja, nieszozesna chciałam za ciehie 
wyjść?! Przecież to bwój włos, ty łajdaka, 
czarny charakterze, demonie zmysłów, 
skąpcze! ' 

I zerwała z nim definitywnie. 

A biedny detektyw, który myślał, że czar 
ny włos należy do jego rywäla, popadł w 
straszną rozpacz. s 

I postanowił otruć sie bimbrem. 

Miesiące truje się w knajpce „Pod Trój- 
kątnym Kwadratem* i jeszcze wciąż aie 
męczy !! 

Ale nie żałuje go, bo nie lubie detekty- 
wów. Taki już jestem! je m 

B. Rrzeziński. 


dowody 080 


Nr. O. 2575/1/46. ZARZĄDZENIE 

Prezydenta Miasta z dnia 24 lipca 1846 r. w sprawie Statutu o po- 

borze na rzecz gminy miejskiej Częstochowy podatku od plakatów, 
szyldów i anonsów. 

Miejska Rada Narodowa uchwałą z dnia 12 lipca 1946 r. Nr. 
25/1037/46, oparią na przepisie art. 35 dekretu z dnia 20 marea 
1946 roku o podatkach komunalnych (Dz. U. R. P. Nr. 19, poz, 128, 
wprowadziła na obszarze gminy miejskiej Częstochowy i na 'rzecz 
gminy podatek od plakatów, szyldów i anonsów. 

Zgodnie z par. 13 Statutu o poborze nazwanego podatku zarzą- 
dzam co następuje: 01 


W ciągu 10-ciu dni od wejścia w życie niniejszego zarządzenia 
wiinni: 

a) właściciele przedsiębiorstw reklamowych i administracje cza- 
sopism ustalić z Wydzialem Finansowym Zarządu Miejskiego 
szczegóły co dn sposobu pobierania i wpłacania do kasy 
miejskiej podatku od reklam i ogłoszeń, 

b) właściciele względnie administratorzy (kierownicy) drukari 
ustalić z Wydziałem Finansowym Zarządu Miejskiego sposób 
pobieranią i wpłacania do kasy miejskiej podatku od druko- 
wanych plakatów i anonsów. 

Pkt 2. 

Winni niezastosowania się do niniejszego zarządzenia ulegną ka 
rze grzywny. przewidzianej w par. 14 Statutu o poborze podatku 
od plakatów, szyldów i anonsów. 

Pkt 3 RP | 

Zarządzenie niniejsze wchodzi w życie z dniem ogłoszenia. 

Prezydent Miasta: (—) Dr T. J. Wolański. 
Czestochowa, dnia 24 lipca 1946 r. PAP 1305 


Nr. O. 2574/1/46. l „ja 

Zarząd Miejski w Częstochowie unieważnia z wydanego przez 
Wydział Finansowy bloku kwitów o numeracji 17601 — 18000 kwity 
oznaczone NN. od 17761 do 17776. E 

Zarazem Zarząd Miejski ostrzega przed przyjmowaniem jakich- 
kolwiak rachunków, sporządzonych na tych kwitach oraz wzywa 
wszystkie osoby, które mogą być w posiadaniu rachunków na tych 
kwitach wystawionych do zgłoszenia ich niezwłocznie w Wydziale 
Finansowym Zarządu Miejskiego pod skutkami prawa. 


Wszelkie rachunki, które ewentualnie zostały już wystawione 


` na blankietach kwitów, oznaczonych NN. od 17761 do 17776 nie będą 


uznawane przez Zarząd Miejski‘ . 
Prezydent Miasta: (—) Dr T. J. Walański. 


Częstochowa, dnia 2 sierpnia 1946 r. PAP 1304 


Nr. O. 2435/2/46 ZARZĄDZENIE 

’ Prezydenta Miasta z dnia 1 sierpnia 1946 roku. R 

W związku z zarządzeniem z dnia 25 lipca 1946 r. o godzimach 
otwierania i zamykania zakładów handlowych i niektórych prze- 
mysłowych na terenie miasta Częstochowy Nr. O. 2435/1/46 zarzą- 
dzam co następuje: gz” , 

Wszystkie sklepy, zakłady handlowe i miejsca zawodowej sprze- 
daży obowiązane są umieścić w lokalach handlowych, na miejscu 
widocznym. obowiązujące przepisy o godzinach handlu. 

Przepisy, wykonane na odpowiednich kartonach są do naby- 
cia w Zarządzie Miejskim (Wydział Finansowy) pokój Nr. 5. 

Prezydent Miasta (— Dr T. J. Wolański 


PAP 1294 OGŁOSZENIE O PRZETARGU 

Fabryka zapałek w Czestoc h o w i e(zarząd przymusowy) 
ogłasza przetarg na zburzenie ł zasypanie basenu wodnego o po- 
jemności 250 m8 o konstrukcji żel - betonowej. ' 

Oferty z podaniem kosztów należy kierować do Dyrekcji Fabry- 


stochowie. Spółka Akcyjna 
Pw „7. Do Eksploatacji Państwowego 


PAP 1285 Fabryka Zapałek w Częstochowie 


Redaguje Kolegium, | 


EE 


Skradziono dowód osobisty wyd. 
przez gm. Konary na nazwisko 
Słomiński 


Ceja „Głosu Narodu“, II! Alsa $} Tel 2245 i 2249, PKO. Katowice=II]—S5074.a dzial PRONE 


dotyczy: wydawnictwa cukru, kaszy | papierosów na lipiec 1946 r. 


Zarząd Miejski Wydział Aprowizacji i Handlu w Częstochowie 
podaje do wiadomości, iż od dnia 5 do 15 b. m. sklepy SSS „Jed- 
ność” Spó!dzielnia Aniołów i Rolniczo Handlowa Raków, będą wy 
dawać niżej wyszczególnione artykuły na karty zaopatrzenia z na 
arukiem 

Lipiec 1946 r. 


1) Cukier dla kat. I po 0,5 kg. II kat. po 0,4 kg, IR po 0,25 kg 
na kupony cukrowe i ua kartę „D** po 0,25 kg. na kup. Nr, 2 
w cenie po 15 zł. za 1 kg. 

2) Kasza jęczmięnna; dla I kat. po 2 kg. ma 4 kupony kaszy w ce 
nie 1,10 zł. za 1 kg. 

3) Papierosy „Baltyk* na I kat. kup 24 w ilości po 200 szt. oraz 
na karty „M. K." na kupon 27 i 28 — po 3 zł. za sztukę, 

„Zakłady „pracy mogą otrzymać dowolną ilość papierosów amery- 
kańskich na podstawie złożenia imiennych list pracowników. 


4) Zakłady pracy, które jeszcze nie podjęły kart zapotrzebowania 
na cukier dla stołówek za m-e lipiec b. r. — zgłoszą się po od- 
biór tychże w Miejskim Wydziale Apr. i Handlu pokój 206. 
Nadto zaklady pracy, którym przysługują karty zaop. I i II kat. 


a nie korzystają z przydziałów stołówkowych z braku pomieszczeń na 
hodowle trzody, mogą złożyć umotywowane podania do rzedu 
Wojew. zgodnie z Dz Świadczeń Rzeczowych Nr. 23 par. 10 z dna 
6. XI]. 1945 r 

5 Karty odzieżowe 


a) wyżej wymienione punkty rozdzielcze dokonają dodatkowej 
rejestracji kart odzieżowych za m-c lipiec dla pracowników 
fabryk  .Metal*, „Edka*, „Kon Kon“, Horowicz, Wulkan, 
Kronprinz i Elektrodyn. 


b) Rejestracji kart odzieżowych należy dokonywać w każdym 
miesiącu, oucinając jednocześnie IV odcinek z karty zaopa- 
trzenia. 

Karty odzieżowe należy stemplować przez: a) Zakłady pracy 
na pierwszej stronie w rubryce odpowiedniego miesiąca. b) punkty 
rozdzielcze na odwrotnej stronie karty również w rubryce odpowied 
niego miesiąca. 

Wiceprezydent Miasta 


—) B. Federak. 
Czestochowa, dnia 1 VIII. 1946 r. ST PAP 1261 


nc 
Zgubiono legitymację Ubezpieczal 


ni Społecznej na nazwisko Ma- 
słoń Marian. PAP 1291 


Gospodynie! 


Z dniem 1 sierpnią 1946 r. no- 
wootwarty „Bazar wiejski" 
Berka Joselewicza 1 


Zgubiono kartę rejestracyjną. prze 
pustkę fabryczną, zaświadczenie 
rowerowe i zaświadczenie z firmy 
Skrzyneckiego na 500 zł. Znalazcę 
i prosi się o zwrot dowodów. Gab- 
ka Piotr, Częstochowa, Mała 29, 
PAP 1290 


przy ul. 
poleca przyszłej Klienteli drób 


bity oa wagę, ryby, masło 
t. p. oraz towary kolonialne. 
Ceny przystepne. Obsługa szyb 
ka i uprzejma. PAP 1245 


Zgubion? legitymacje wyd. przez 
II Państw. Gimn. i Liceum w Ra 
domsku na nazwisko Kopeć Ge- 
nowefa. PAP 1298 


Skradziono dowód kolejowy wyd. 
przez Dyr Kol. Państw. w Łodzi 
na nazwisko Gładysz Cecylia zam 
P 1303 


Andrzej. PAP 1295 | w Kamińsku. 


Wydawca: Wojewódzki Urząd Informacji i propagandy. 
Redakcja nie bierze odpowiedzialsości, Tłoczono w Dzuk. Państw. Ne. 1 w Czgstochowią 


i 


biste, przydział na mieszkanie i in 
ne na nazwisko Kulik Stanisława 
zam w Częstochowie  Sprawcę 
prosil się o zwrot dowodów i tor- 
by za wysokim wynagrodzeniem 


do „Kuchni Polskiej'* pod zeza- 
rem. Zapewnia się dyskrecję. 
PAP 123) 


Zgubiono w Katowicach na dwor 
cu dokumenty: dowód osobisty. 
legitymację lekarską legitymację 
kolejową P K. P. oraz inne papie 
ry wydane na nazwisko dr Pace 
wiczowa Janina. Znalazce prosi się 
o zwrot za wynagrodzeniem 2 tye 
złotych. PAP 1276 


Zgubiono kartę ewakuacyjną wyd 
w Kobryńiu, legitymację Urzędu 
Ziemskiego, kwity podatkowe wyd. 
w Woli Malowanej na nazwisku 
Miazga Stanisław, PAP 1297 


Zgubiono książke  Ubezpieczalni 
Społecznej na nazwisko Koniecz 
ma Władysława zam. w Blachow 
ni. PAP 1292 


Zgubiono kartę rejestracyjną wyd 
przez Czestochowa na 
nazwisko Pakosz Mieczysław, Sil 
nica gm, Żytno, PAP 1296 


j WOLNE POSADY | 


Stolarzy | podręcznych poszukuję 
Warszawska 4. i PAP 1255 


Poszukujemy pielegniarki — wy 
chowawczyni do noworodka. Tel 
22-53 od zaraz. PAP 1246 


Zaraz przyjmę pomoc domową. Wia 
domość: Dąbrowskiego 15 m. 1. 
PAP 128° 


Potrzebna pomoc domowa. Zgła- 
szać się Narutowicza 25/27 Śledziń 
ska. PAP 1302 


Potrzebna dziewczynka 14-16 lat 
do pomocy domowej. Zgłaszać się 
Łegoszowa, Narutowicza 80. 

PAP 1307 


Szofera uczciwcgo fachowca = me 
chanika poszuk'iuyemy. Mieszkanie 
zapewnione. Firma Jung, Często 
chowa,- Piłsudskiego. 21. 

PAP 1308 


SPRZEDA2 


Do sprzedania kamienice dochodo 
we ze sklepami, części domów, 
mniejsze domki z ogrodami, ziemia 
na morgi, place i inne poleca A. 
Jaworski ul. Armii Ludowej (dawn. 
Orlicz Dreszera) 4 m. 22 w Czę- 


stochow ie. 
PAP 1287 
Sprzedam konia 6-cio letniego wy 


jazdowego. Rynek Narutowicza 14 
gospodarz PAP 1241 


Sprzedam piec piekarski mecha- 
niczny i maszynę do szycia. Wia 
domość: sklep Aleja 8 Czechowska 

PAP 1284 


Radio 7.mio lampowe sprzedam 
okazyjnie. Śniadeckich 39. Szy- 
mański. PAP 1301 


Pianino pancerne krzyżowe oka- 
zyjnie sprzedam. Mickiewicza 22. 
Matejowa. PAP 1300 


„Angory” 
Radomsko 
PAP 1299 


Do sprzedania króliki 
reproduktory. Wiad.: 
Rozalii 30 


Młyn na chodzie odstąpię. Dobry 
punkt. Wiadomość: Cielecki Cy- 
karzew stacją Cykarzew. 

PAP 1306 


II Aleja 36 
PAP 1293 


Frezarke sprzedam. 
„m. 17. 


KUPNO 


Poszukuję grepli ręcznych i na 
prąd zmiepny. Natychmiast. Zglo- 
szenia kierować: Armii Ludowej 
53. Restauracja. PAP 1309 


| ROZNE | 


Ostrzegam przed kupnem sklepu 
mieszczącego silę w domu moim 
przy ul. Kościuszki 21, gdyż nie 
uznam go za O i dza 
cę sklepn. Zofia Moczydłowska. 

e S PAP 1286 


Krawcowa przyjmuje suknie, plass 
cze, kostiumy. Szyje ładnie. Ter- 
gowa 17 m. 11 II piętro. 

PAP 1288 


L. 018861 


Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada 


